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Z Doiiatl ami kosztuje 
w prenumeracie: B e z  p o ­
c z t y :  kwartalnie i  x l . ;
m iesięcznie ł zł. 40 cent. 
1 p o c z t ą :  kwartalnie fi zł.j 
m iesięcznie )z ł. 75 c. w . a.

Insercya w półkolun .:-e 
.Irakiem ęarmnnt, 7 [v:,. 
t<Sw od wiersza. — Rek!<>-

P z e ś ć  u r z ę d o w a .V O

(O fiary dobroczynne.)
Na wsparcie dotknię tych powodzią mieszkańców obwodu p r z e ­

myskiego zebra ły  w drodze składki  u rzeda powiatowe w W ojn iło -  
w ie  32 zł r .  2 2 ' / 2 c., a w B u sku  18 zł r .  33 c. w. a., i pieniądze 
te zostały  już  posłane na miejsce przeznaczenia.

Na za łożenie  r egularnej  szko ły  t rywialnej  na przedmieściu 
s i ryjskient  w D olinie  zapewnione zos tały następujące ofiary:

1 )  Obowiązata  się gmina miasta Doliny,  na odstąpionym na 
cele szkolne kawałku  pas twiska gminnego objętości  1 mor ga  wy­
s tawić p rzy  pomocy przedmieszczan  s t ryjskich budynek szkolny 
z. pomieszkaniem nauczyciela,  sp rawiać  porządki  szkolne,  i równie 
j a k  budynek szkolny z pomocą przedmieszczanów u t r zymywać  z a ­
wsze v. dobrym stanie,  a nakoniec płacić rocznic na pokrycie k o ­
sz tów czyszczenia  szkoły 5 z ł r . ,  na kupno 4 niż. aus t r .  sagów 
drzewa potrzebnego na opał szkoły  12 z ł r . ,  na uposażenie nauczy­
ciela 49 zl r . ,  a na sprawianie premiów 2 zł r .  w. a. z kasy miejskiej.

2 )  Obowiązali  się mieszkańcy przedmieścia st ryjskiego w Do­
linie, odstąpiony przez  gminę miejską kawałek gruntu,  z k tórego 
uży tkowanie  przys łużać będzie nauczycielowi,  otoczyć g łębokim ro ­
wem, do ukończenia budynku szkolnego dostarczać roboty ręcznej  
i ciągłej,  *do kosz tów utrzymania budynku szkolnego i po rządków 
szko^iycb w dobrym stanie przyczyniać  się w */x części ,  zakupo­
wa ne na opał  szkoły 4 niż. aus t r .  sagi d rzewa przystawiać ,  na 
sprawiAiie p remiów dodawać rocznie 3 zł r .  w. a., a nakoniec p ła ­
cić każdoczesneinu nauczycielowi rocznie 01 zł r .  20 e. w. a. go ­
tówką,  i dodawać mu do tego 10 mierzyć zboża w ziarnie.

Okazaną te mi ofiarami pożyteczną  dla ogółu dążność ku po- 
parciti oświaty w kraju podaje się z wyrazem uznania do wiado­
mości powszechnej .

ż  r. k. Namiestnictwa.
Lwó w,  12. października 1 864 .
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8. F ra nc i szek  'Turowski, s tanu 
obwodzie Sanockim,  rządze a dóbr

W  y  k  ft z
prawomocnych wyroków c. k. sąilć.,v wojennych we Lwowie,  Sam ­
borze ,  S tan i s ł aw ow ie ,  Z ło cz o w ie ,  Nowym Sączu,  P r z e m y ś l u ,  K r a ­
ko wie ,  l łzeszowie,  Ta rnowie ,  i Tarnopolu,  zapadłych w miesiącu

wrześniu 1864.
(Ciąg dalszy,)

IX. C. k. s ą d  w o j  e n n y w T  a r n o w i e.
Z a  zbrodnie zaburzenia spokojności,

1. Kaz imierz  Zielonka , stanu wolnego,  21 I. z Wybrauówki  
w powiecie brzeżańskim,  uczeń gimnazyum, obciążony zbrodnią nie­
p rawnego werbunku,  na 19 miesięcy z wliczeniem 4 miesięcznego 
aresztu śledczego.  —  2. Józe f  Leonard  B ulsiew icz , ksiądz zakonu
0 0 .  F ranci szkanów,  28 I. z Jabłoniey w powiecie Jasielskim,  na 6 
miesięcy więzienia.  —  3. Tomasz D ym ifrow ski, s tanu wolnego,  

1. z Kolbuszowy szewc,  obciążony p rzestęps twem przeciw spo-
knjności publicznej  i porządkowi,  na (» tygodni więzienia,  od p rze­
stępstwa uwolniony dla braku dowodów.  —  4. Józe f  P io tro w sk i , 
stanu wolnego,  29  I. rodem z Tarn ow a ,  czeladnik s tolarski ,  na 6 
miesięcy więzienia.  —  f>. Fel is  M arianowicz r ec tc  Mawyinowicz 
f ałszywie Jó ze f  Bernatow icz, żona ty  40  I. z Szydłowie w Króle ­
stwie Polskiem,  od r. 1848 zamieszkały w obwodzie Rzeszowsk im,  
nauczyciel domowy i leśniczy,  za p rzekroczenie  obwieszczenia z 29. 
lutego 1864,  na 6 miesięcy wiezienia.  —  6. Wilhelm K ordkiew icz, 
stanu wolnego 19 !. z Rzeszowa,  uczeń gimnazyum,  na 4 miesiące 
" i ez ien ia .  —  7. Adolf  G raicczyński, stanu wolnego 25 I. z K r a ­
kowa.  były kupiec,  na 2 miesiące więzienia.

Z a  zbrodnię udzielaniu, pomocy do zaburzenia

28 1. z ż u b r a cz a  
obciążony niep ra­

wnym werbunkiem,  na 8 miesięcy więzienia z wliczeniem I mie­
sięcznego a resztu śledczego.  —  9. Antoni G łow acki, żonaty 27 1. 
* Głowaczowy,  pisarz u adwokata w Tarnowie,  na 9 miesięcy wię­
że n i a  a wliczeniem 6 miesięcznego a resztu  ś l e dcz ego . - -  19. Erazm 
O urski. żona ty  44  1. z Świlczy vv obwodzie Rzeszowskim,  r ządzca  
óóhf Dąbrowa,  na 5 miesięcy więzienia % wliczeniem 1 miesięcz­
nego aresztu ś l e dcz ego :  w drodze prawa wyro k  za twierdzony,
'v drodze laski  kara  zniżona na 2 miesiące.  —  11. Antoni K ru- 

żonaty 53 1. z Bielin,  dzierżawca dóbr  Giełda w powiecie 
-oissowskim, na 3 miesiące więzienia.  —  12. Apolinary R o g o w ski , 
z nn<ity 39 1. z Olszyn, dzierżawca dóbr  Os trów w pow. Ropczyckim.  
^ o i a ż o n y  p rzestęps twem przeciw za rządzeniem publicznym §§.  521,  
^ r 'l i 97 wojs.  k. k., na 6 tygodni więzienia.  13.  Józe f  Czayka, żo-  

W . z  Pniowa,  ekonom w Kozówee w powiecie Zassowskim,  da­

wniej  za zbrodnię udzielania pomocy i zaburzen ia  spokojności  pu­
blicznej ,  4tygodniowy a re sz t  ś ledczy policzony za karę —  te raz 
na 9 tygodni więzienia.  —  14. Konstanty  K iernicki. żonaty 54  1. 
z Gogołowa,  właścic iel  dóbr  F rys z t ak ,  na 3 tygodnie wiezienia.  —  
15. Paulina Suchorzew ska , zamężna 39  1. z Tarnowa,  właścicielka 
dóbr  Mielec, obciążona zb rodnią namawiania wojskowych  do z ł am a­
nia przysięgi ,  p rzes tęps twem przeciw'  za rządzeniom publicznym i 
przekroczeniem obwieszczenia z 29.  lutego 1864.  od zbrodni  uwol ­
nienia dla braku dowodów,  z ?  przestęps two i p rzekroczenie  s k a ­
zana na karę pieniężna w kwocie 35 zl r .  —  16. Apolinary br,  
Lew artow ski. wdowiec 56 1. » Zimnowody,  właściciel  dóbr Z imno-  
woda,  uwolniony z braku dowodów.  — 17. Stanis ław M orgenstern , 
stanu wolnego 57  1. K Krakowa,  kanonik tytularny i proboszcz 
w Odporyszowie oraz deputowany gal icyjskiego sejm;: krajowego,  
obciążony przekroczen iem obwieszczenia z 29. lutego 1804,  oil 
zbrodni  udzielania pomocy do zaburzenia  spokojności  publicznej 
uwolniony i uznany za niewinnego,  za p rzekroczen ie  na karę p ie ­
niężną iv kwocie 39  zł r .  —  18. Krzysz to f  Wai/dit. żonaty 54  l. 
z W ielopola, dzierżawca dóbr  Wadowice  górne  w- powiecie Z ass ow ­
skim. uwolniony z b r aku  dowodów.  —  19. Eufemia W isłocka. 
wdowa,  40 1. z Wado wic  górnych ,  właścicielka tychże dóbr.  uwol- 
nioua z braku dowodów.

Za. przestępstw o przeciw  zarządzeniom  publicznym  
§. 3 7 O wojs. k. li- 

llO. Majcher Czupryna , żonaty,  35 I., z Su ccii o dżina kmieć,  
w Pawłowic,  w powiecie Żabieńskim,  na 1 miesiąc aresztu.  —  21. 
Anna Czupryna. 45 1., z Pawłowa,  żona Majohera Czupryny,  na 1 

I miesiąc aresztu.  —  22. Ja ku b  G ross , 42 I., zonaly,  z Tarno wa ,  
izrael i ta,  wyrobnik,  na 3 tygodnie ścisłego aresztu.  23. Zofia 
Curoczka, wdowa po kmieciu,  45 I., z  Woli  Rzędziń-skirj ,  na 3 t y ­
godnie aresztu.  —  24. Marcin R zeznik. żonaty.  39 I., z Ja ślan  

I kmieć,  na 14 dni aresztu.  —  25. Jan M aślanka, s ianu wolnego,  
24 I., z Woli  Kzędzińskiej ,  syn kmiecia,  na 14 dni aresztu.  —  26.  
Kaz imie rz  Sigm und , żonaty.  64 I., z Padwi,  w powiecie Mieleckim, 
kmieć,  na 14 dni aresztu.  — 27.  Tomasz  P u tria k , s tanu wolnego.
28  I., z Niwek,  w powiecie Zassowskim,  kmieć,  ua S dni a r e s z t u . —  
28.  Eisig R iem ei\ żonaty,  45 1., z Ta rnowa ,  izrael i ta,  wyrobnik,  
na 8 dni aresztu.  — 29. Jan Stelm ach, żonaty,  33 1.. z  Padwi,  
w powiecie Mieleckim, kmieć,  na 8 dni aresztu.  —  39. F ra nc i szek  
S to k ło ssa , żonaty,  33 I., -/, Bolesławia,  w powiecie Żabieńskim,  
kmieć,  na 8 dni aresztu.  —  31. Jnkób Łaciński, żonaty,  2 7  !., 
z Mielca bednarz ,  na 8 dni a resztu,  zaost rzonego  1 r a sowym po­
stem. —  32. Mateusz W unutowicz, żonaty,  31 I., majster  szewski,  
na 6 dni aresztu,  —  33. Marya W unutow icz , 29  I., z Mielca, żona 
poprzedniego,  na 6 dni aresztu.  — 34. Józ e f  Feingold. żonaty,  33 I.. 
izraeli ta,  z Baranowa szynkarz,  ua 5 dni aresztu.

Z a  przekroczenie obwieszczeń  e 2 8 . i 20■ lutego 186%.
35. Wincenty S iko rsk i , żonaty 62  1. z P rzee ławia ,  ofieyalista 

prywatny,  na karę pieniężną w kwocie 5 zł r .  —  36  Mikołaj W en- 
deker , żonaty 42 1. z Schónanger ,  właściciel  części  Goleszowa,  na 
karę pieniężuą w kwocie 4 zł r .  —  37.  Wł ad y s ł aw  D arow ski, ż o ­
naty 39 1. z Tarn ow a ,  kmieć w Sk rzyszow ie ,  na 8 dni a resz tu .  —  
38.  Wa w rzy n ie c  D uszkow icz, żonaty 29 1. z Chrząstowa w powiecie 
Mieleckim, kmieć,  na 6 dni aresztu.  — 39. Andrzej  K laus , s tanu 
wolnego 17 1. z Sndkowy w powiecie Mieleckim, wyrobnik,  na 2 
dni a resztu.  —  49. Ludwik P a rka sz , żonaty 25 I. z Chrząszcza ,  
kmieć i młynarz  w Żdżareu w powiecie Zassowskim.  n a  6 dni 
aresztu .  —  41.  Piot r  R uzański, żona ty 31 I. z P rzetęk .  kmieć,  na 
8 dni aresztu.  —  42. Marko Scltnal, żonaty 23 l. z Zadusza' ,k 
w powiecie Mieleckim, izraeli ta,  dozorca ekonomiczny w Potokach,  
na 8 dni aresztu.  —  43. Kasper  Chmielawiec, żonaty 34  l. z Potok,  
ofieyalista prywatny,  na 8 dni aresztu.  —  44. Jan P olek , żonaty
29 I. z  Wol i  gołego kmieć,  na 8 dni aresztu.  —  4;>. Michał M azon, 
żona ty  22  I. z K i e ł k o w a  kmieć,  na 3 dni aresztu.  —  46. Wojciech  
H alik , s tanu wolnego 19 k z Wylewu kmieć,  na 3 dni aresztu.  
Wszysc y  od 35 do 46 skazani  zostal i  oraz na ut rat ę brani  i amu- 
nicyi. —  47. Edward O raczew ski, 58 I. * Biezdziedzy.  dziekan i 
kanonik ty tula rny w Mielcu, na karę pieniężną w kwocie 40 z ł r .—  
48.  S tani s ław M y szk o w sk i , s tanu wolnego t 8  !. z Podniebyla 
w powiecie Żmigrodzkim,  uczeń gimnazyum, na 14 dni aresztu.

2  c. k. sądu wojennego vv Tarnowie.
(Dokończenie nastąpi.)

L w ó w , 21 . października.
S e j m  dai niatyński  w y b i e r a ł  na p o s i e d z e n i u  s w o j e m  z  15.  ó,

i. d e p u t o w a n y c h  do R a d y  p ań s t w a .  Q brani  zostal i  r a dz e  a n a ­
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dworny Dr. Lapcnna .  r adzca  namiestnictwa Alesani,  a rch imadryta 
Kovacćvic,  podes ta Z a ry  hrabia Regna i hrabia Orsafo Bonda.

Król  p ru sk i  pos tanowi ł  dekre tem z 18go b. m. nadać wojo­
wnikom, k tó rzy  zdobyciem szańców dypelskich powiększyl i  s ławę 
oręża  p rusk iego,  wyłączną dla nich p rzeznaczona  dekoracyę w do­
wód uznania ich waleczności .  Dekret  ten zos ta ł  już ogłoszony 
w dzienniku S tau tsanze iger , a wraz  z nim także s ta tuta  fundacyi 
k r zyż a  dypelskicgo.

L a  France  podaje program podróży  Ich MM. Cesa rza  i C e ­
sarzowej  It osy i co do prze jazdu przez  F rancyę  i dodaje,  ze pog ło ­
ski o podróży  Cesarza  Napoleona do południowej  F r a n c j i  j e szcze  
niczem się nie potwierdzi ły ,  i Ze do tego czasu niezapadło j e szcze  
żadne postanowienie w tym względzie.  P atrie  sadzi z swojej s t rony  
i zaprzecza  s tanawczo wiadomości ,  jakoby  Cesarz miał  j echać  do 
Lugdunu dla spotkania  tam Cesarza  Aleksandra.

J a k  donoszą gazecie kolońskiej  z T  u r y 11 u są zwolennicy p ro ­
jektu przeniesi enia stolicy pańs twa do Neapolu bardzo  czynni i s t a ­
rają sie robić p ropagandę.  Ztad spodziewają sie rozdwojenia w izbie 
k tó re  może rządowi  zgo tować  wielkie trudni  ści Ministers two na to ­
miast  zdecydowane jest uczynić z wyboru F io rrncy i  kwcsfye g a ­
bine tową  i w razie po t rzeby użyć nawet  energiczny cis ś rodków.

W  sprawie zw iązku  celnego przynios ły  t e raz  dzienniki  osnowę 
t r ak t a t u  zaw a r t ego  między Brusami,  Saxonią,  l ianów erem, Bndenem, 
E le k to ra t  we ni Hcskiem i należąrerni  do tu ryngsk i rgo  związku cel­
nego i handlowego państwami : Bruuświkiem,  Oldenburgiem i woi- 
neni miastem Frankfur t em z jednej, '  a Bawarya,  Wi r t emberg iem i 
W.  Księs twami  Uessen-Darmsztad  i Nassau z drugiej  s t rony w z g lę ­
dem przys tąpienia cz te rech ostatnich pańs tw do t r ak ta tów  związku 
celnego z 28.  cze rwca  i 1 1. lipca 1864. Do tego t r ak tatu  dołączony 
j e s t  p ro tokó ł  koi .kluzyjny,  k ló ry  zaw iera cały s z e r eg  zast r zeżonych  
do os ta teczne j  obrady dek la r ac j i ,  umów i objaśniających doda tków.  
Je d na  taka d ek l a r ac ja  do a r tykułu  7go t r aktatu z 28go czerwca
186 4  odnosi się do stosunku z Aust ryą i op iewa :  „Zgodzono  się
na to. ażeby  zapowiedz iane w ar tykule 7. t r a k t a tu  z 28. czerwca
r. b. układy z Aust ryą  p rowadzi ły  Prusy,  Bawarya i S a x o n i a z t e m
zast rzeżen i "  m. ażeby przed podpisaniem zawar tych  umów zas ią ­
gu i ch  powszechnego za twie rdzen ia ."

M onitor  przynosi  r apo r t  o nowem zwycięs twie F rancuzów 
nad bunlowniczemi  plemionami w Algieryi .  L a  France  dowiaduje 
się nadto,  ze t a kże  ostatnie wiadomości  z Algieryi  są pomyślne,  
gd yż  marszałek  Mae-Malion doniósł  rządowi ,  że z pewnością będzie 
mógł  p rzy t łumić powstanie,  i że prze to  nie po trzeba  mu więcej 
posi łków.

{ g o s a r c h i a  A o s t r j a c k a .

W i e d e ń ,  19. października.  (N ow iny dworu. —  W iado­
mości. bieżące.) N a jju śn . Part p rzyby ł  wczoraj  przed południem 
do Wiednia i p rzy jm ował  księcia Modeńskiego. —  Arcy książę 
Leopotd  pojechał  do Berl ina na obrzęd chrztu nowonarodzonego  
syna p rusk iego Następcy t ronu i powróci  jutro wieczorem do W i e ­
dnia. — Nnstepea Ironu saskiego książę A lbert odjechał  wczoraj  
wieczorem z ma łżonką do Drezna,  —  Dziś przed południem od­
będą się w Muncbeudon  w pobliżu Laxenhurga wielkie łowy dw o r ­
skie,  na k tóre zaproszona  jest większa część dyplomncyi.
* Wczo ra j  wieczorem wyprawia ł  minis ter  wojny p. F ranek  ucztę 
ministery alną, na k tórej  byli obecni wszyscy minis t rowie i baron 
Bach.

(B o  obchodu rocznicy bitwy pod U p sk iem .)  Dla uczczenia 
roczn icy odniesionego na dniu 18. października  1813 wielkiego zwy ­
cięstwa nod Lipskiem będzie sala honorowa  w tu te jszym c. k. domu 
inwal idów,  w Której wystawione są obrazy Kraf l a.  przeds tawia jące  
Litwy pod Lipskiem i Aspcrn,  o t w ar t ą  do zwiedzania dla publicz­
ności  p rzez nśm dni, i. j. aż do 26.  h. m.. a mianowicie zrana od 
9.  do 12., a po południu od 2. do 5. godziny.

( Rozporządzenie m inisterstw a względem budowli.) 
Namiestn ic two  węgier skie wydało (cmi czasy —  jak donosi tśu-r- 
góny  obszerne  rozporządzenie ,  k tóre  ma na celu zapobieżenie 
poża rom.  Nadto o t rzymały komitaty polecenie,  az>by dla w sz ys t ­
kich miast  i mias teczek,  w k tó r ych  nicobjawia się jeszcze wcale 
zamiłowanie w czystych i pożyteczny cli budowlach,  ułożone zos tały 
s ta tuta  budów nicze.  k tórehy odpow iadając stosunkom miejscowym 
pr ze s t r zega ły  porządku ,  czystości ,  pożyteczności  i bezpieczeństwa.  
Te  sla lula .  jak tylko ułożone ze s łana  dla k tórego  miejsca,  musza 
być p rzcd lo lone  do po twie rdzenia ,  a potem wykonywane będą z całą 
surowością .  Ażeby mieć dokładny  przegląd,  jak dalece sp rawa  ta 
postępow ać bodzie, nakazało namiestnictw o komitatom,  ażeby z koń­
cem każdego roku podawały spis miast  i mias teczek,  w kió ryeh 
takie s la lula są już  w uży waniu,  jako też i tych.  dla który cli uk ła­
dają sie dopiero.

B f c r n i a n i S e ł A d .  ( Projel,ta  kolei żelaznej.)  Dziennikowi 
P est. U .  donoszą z Hcrmaiiszladu pod dniem 14. b. m., że kr/i i. 
s iedmiogrodzkie  gubern ium postanowi ło  na ostnluieni posiedzeniu 
swojem,  odbytem pod p rczydencyą  Jego lis.  gubern a to ra  kraju,  
p rzed łożyć  Jego Mości Cesa rzowi  r ep rez en tac ję ,  w której  w odpo­
wiedzi  na memorya ł  mini sters twa handlu w sprawie kolei żelaznych 
mają być za Iceone w pierwszej  linii do budowania obydwie linie: 
A r a d - l ł c r m a n s z l a d  Ro then tkurm z koleją uboczną Alvincs-Karl sburg,  
i linia 1) iclki \va rady i i -Klansenburg-Koke l tha l -Kro i i sz t ad -Botzau .  
Koleje uboczne Piski - l la t  s s e g , KI a u s e n b u r g -S z a  Ib m a r - N e  in c f by i

Kar l sburg -Bukowina  postawione są w d rugim rzędzie ,  i to jako 
takie,  k tó re  mają być zbudowane w przeciągu 10 do 15 lat.

A n s t f i a .a
( Motoa p. G/acfstone w M anchester.)  Kanclerz  ska rbu  pan 

Gladstone miał długie mowy w Boiton,  F a r n w o r th  i w LiverpooIu,  
p rócz  tego dłuższą j e szcze  mowę w Manchester ,  w odpowiedzi  na 
adres,  jaki  mu izba hand lowa  w ręczy ła .  IV mowie tej powiedzia ł  
miedzy inne rn i : „Nieszczęśl iwa wojna am erykańska  mocno Anglię d o ­
tknęła.  Nie masz w dziejach p rzyk ładu ,  ażeby  wewnęt rzne walki  
kra ju j ak iego  tylu nieszczęść  na odległe narody sp r o w ad z i ! ' .  P o ­
mimo lego uwaz.f iśmy za powinność m s z ą  szanować wolność Am e­
r y k a n ó w .  azchy  san.i wewnęt rzne swe sp raw y urządzil i .  Muszę 
w p r a w d z i e  p rzyznać ,  iż zawsze  powątpiewałem,  ażeby tak wielka 
cześć ludu,  k tó ry z taką i uerglą obstawał  przy odłączeniu się. 
podbić m o ż n a ;  j . -kkolwiek zaś o l u n  myśl imy,  nie mamy prawa  na ­
rzucan ia  s:e za sędz iów obcych kra ów. Przy tern spogladr.ć musimy 
na te wojnę z mocncm przekonaniem,  iż nie mamy powodu z a zd r o ­
ścić wielkości  A m er y k i ;  nie mamy powodu obawiania sic Amer yka ­
nów,  lub innego  u,kii go narodu .a

, .Co do innych kwestyj  zewnęt rzne j  naszej  polityki monę sic 
wyraz ić  w króli-ości .  Chcia łbym okazać gorącą sympntyę i ehlu-  
zyazm kraju nasz go,  za sprawę sprawiedliw ości i wolności  na w ło ­
skim półwyspie.  Słyszeliśmy* niedawno o fakcie, któren  zdaje sic 
mieć największą donios łość  dla p rzysz łego szczęścia  ludu włoskiego,  

j Fak tem tym jes!  k on w e n c ja  wiosko-frnncuzka.  Nie j e s t em w stanie 
i dania sądu ol ieyalnego lub dyp lomatycznego o tej ko nw enc j i ,  śmiem 

jedn ak  powiedzieć,  iż p a t rz ę  na nią z największom zadowoleniem.  
Nie jest ona wprawdz ie  ze.pelnein zała twieniem wielkich t rudności ,  
z k ić ivmi  losy Wio ch  walczyć jeszcze musza.  wierne j ednak ,  iż 

n a j l e p s i  i najświat lejsi  mężowie Włoch  w k o n w cn c \ i  tej  widza 
wielki k rok  ku zabezpieczaniu wolności  w leskiej .  To,  czcili dla A n ­
glii j e s t  insuiarnc jej  położenie,  tern dla Włoch  sa Alpy, ohaówa 
k raje stoją w g ran ic ac h  swych nieparcy alme naprzec iw kwestyj  p o ­
l ityki europejskiej .  Gorąca  nasza sympalya dla Wło ch  nie pyła o po­
wody rel igijne,  j e s t  ona n a t u ry  czysto politycznej.*1

W końcu mówca wspomnia ł  o odstąpieniu wysjt j odsłuch G r e ­
c j i ,  k tóre  dowodzi ,  iz Angl ia  naukę o prawach  na rodów,  uczuciach 
ich i t r adyc jac h ,  za klóreirw u innych przemawia ła ,  i w własnych 
swoich sp r a w a c h  zsntosować urnie.

t f r a i s e y a .

E * « r y * . 16.  października.  (.„La France." o praw  dziwem  
znaczeniu kunw encyi z dnia 15. w rześn ia .) L a  France  wys tę ­
puje w a r tykule  z napisem „Rzym i W e n e c j a ” p rz e c i n k o  tw ie r ­
dzeniom j). Emilu de. Girnrdin w P ress r paryskiej .  Kouwencya 
dąży tylko do ułatwienia zgody miedzy rządem popiezkim a W ł o ­
chami.  Albo cel len dopięty będzie ,  a w takim razie władza św ie ­
cka papieża p rzestanie  być zagrożoną przez napad ze wn ę t r zny  lub 
przez wew nę t rzn ą  r e w o l u c j ę ;  -— albo Wło chy  nadużywając  kon ­
wenc j i  s t a rać  się będą o wstęp dn Rzymu przez  uboczną furtkę 
r e w o l u c j i ,  w len czas zaś przekonają się, iż F rancya  tego nie 
dozwoli .

Co do kwestyi  weneckiej  zważyć  potrzeba,  iż Francy a p r zc dc-  
wszyslkiein wojnę ma w obrzydzeniu.  „Prowadzić  wojno dla o sw o ­
bodzenia W e n e c j i ,  kiedyśmy po dniu pod Sol ier ino dalszą walkę 
zaprzes ta l i ,  któżby się odważy ł  F r a n c j i  In d o r ad z ać ?  Wojna jest  
niemożliwa,  bo Anglia udziału w niej nie w eź m ie ,  a F rancya  mia­
ł aby tylko Włoch y  za so bą ,  a p rzeważn eg o  nieprzyjaciela przeciw 
sobie.  Fczymierze  zaczepne i odporne dla obrony W i o c h ,  jak go 
p, Girnrdin ż ą d a .  j e s t  równic niemożliwe j ak i n iepotrzebne .  Do­
póki Wiochy  cicho siedzieć bę dą ,  nie mają się niczego do chwi a ­
nia ze stroiiy Aus tryi ;  at ak Austryi  na Wiochy  byłby at akiem na 
Fra nc ya .“

. .F rancya ,  k tóra  bez junactwa nie mogłaby popierać z b r o n ą  
in ic j a tywę  V> loch p rzeciwko Aus t ry i ,  nie może bez wstydu scier-  
pieć zaczepki  Włoch  p rzez Austryą.  Na cóż więc p r zy mi e rz e?  W i o ­
chy jednej tylko poli tyki  t r zymać  sie powinny:  nie spodziewać sie 
Rzymu i nie zagrażać  Aus t r y i ,  co zaś Weuccyi  dotyczą z rz ec  sie 
muszą nadziei pozyskania jej gwa ł t em,  zostawić muszą czasowi ,  p r a ­
wu i cywi l izacj i  dzieło r e s t a u r ac j i  i sp rawied l iwośc i . "  Taka  jest 
t r e ść  naj świeższego a r t yku łu  la  France, k tó rego  autorem j e s t  .po­
dobno sam ji. de La Gucrroo ić r r .

\  : l  Q Ś U I •

(P óźne w iadom ości.) .Jcrt. kor. po twierdza  wiadomości ,  które 
wczoraj  podaliśmy,  iż rząd piemoncki w cichości gotuje sie do za ­
machu s t anu ,  na przypadek gdyby par lament  za kilka dni z e b r a ć  

się mający,  powstać  miał przeciwko konw enc j i  z dnia l o g o  wrz e ­
śnia. łub gdyby przyszło do esc es ów ulicznych i gwał townych  tu ­
multów ; potwierdza nas tępn ie ,  iż Garibaldi  na posiedzenia par l a ­
mentu nie p rzybędzie ,  lecz tylko do przyjaciół  swoich Musolino, 
Nico c r a ,  Ricc iardi ,  Macclii i innych napi sał ,  ażeby w jego  duchu 
w  par lamencie wystąpil i .  Gabine t  zaś obecny zrobi ł  z  p r z y j ę c i * 1 

konw en c j i  i przeniesienia stol icy do F lo re n c j i  kwesfyę ministeryaln? 
i warunek  dal szego swego  zostania p rzy  s t e rze  rządu.  Na miejsce 
prezesa  senatu,  hrabiego de Gelopis, klóry pomimo wszelkich p r z e d ­

s tawień i p róśb nawet  Króla samego z posady swej z r e z y g n o w a ł -



.powołano barona Manno,  byłego prezesa sadn kasacyjnego w Me- 
dyolnnie. Dziś mówią głośno o ustąpieniu prezesa  izby deputowanych 
Cassinis cz łowieka nader popu la rnego ,  k tóry za raz z początku 
p rzeciwko  ko nw enc j i  sie oświadczy ł ,  » miedzy ludem turyń-  
skim zanosi  sie na podanie sz iurmpetycyi  do par lamentu o 
odrzucenie k o n w en c j i ,  co wielka wznieca obawę i rządowi  wielkie 
sp rawia  kłopoty.  Słowem obecno położenie w Turyn ie  i w całych 
Włoszech  w nade r  smutnem przedstawia  sie świetle.  Część gwardy i  
narodowej  tupyńskięj ,  płożona z iodzi zamożniej szych i a*viatlęjs/.yełi. 
o świadczała ? nlowość popierania r ządu na wszelki  przypadek,  liczni 
zaś ajenci rządowi  starają się pozyskać dia r ządu przychy lność  
loda wszelkiemi środkami .  Znany dyplomat ,  pisarz romansów’ i m a ­
larz,  Massimo d ‘ Azegl io,  przybyć ma z F l o re n c j i  dla popierania 
ko nw enc j i  w Senacie.  Wy da ł  0 1 1  teraz w F lo ren c j i  b r o s z u r ę ,  pod 
ty tu ł em:  . .Kwestye nag!ącea , k tórą tamże w l icznych egzemplarzach  
rozrzucają ,  i ia t azz i .  k tó ry  nie dawno z Pa ryża  przybył ,  p r ze m a­
wiać bodzie w par lamencie za k o n w e n c j ą ,  na czele lak zwanego 
„ te rzo  }> a r 1 i i o i  r zędowa zaś gazeta  tn ryń ska  napomina parlnmen! 
ażeby nie robi! wiele t rudności ,  na p rzypadek gdyby ministerium.  
k tóre  energicznie dział, zamyśla ,  nadzwyczajnego pełnomocn ictwa 
zażndało.

88 e# S i a r k a !  • 1 2 . października.  ( i ’rot cni duchowieństwa  
(/reckiego.) Najwyżsi  dygni tarze g reck iego  kościoła wschodniego 
w skutek zadania księcia Skuzy, aby klasztory  mołdo-wołosk io  z rzek ły  
sie dóbr  i przyję ły  za !o wynagrodzenie pieniężne,  przedłożyli  p r o ­
test r ządowi  wvs.  i*or!v i uwierzytelnionym w Konstantynopolu 
r ep rezen tantom mocarstw , któro podpisały k o nw en c ję  paryzkn.  
P ro te s t  ten jest osnowy uoslępnjące.  j :

„Rozchodzą  się wszędzie złośl iwe pogłoski ,  jakoby podpi-ani 
byli gotowi przyjąć wywłaszczenie kościoła za p rzyrzec  sie mają­
ce m od rządu księcia Kuzy wynagrodzeniem,  jako podstawę r oz ­
wiązania kwestyi  dóbr  k la sz to rnych / 1

. .Podpisani mają nadzieje.  Ze wysoka Por ta  i mocarstwa g w a ­
rantujące  za nadto dobrze oceniły zasady,  które spowodowały pod­
pisanych do oświadczenia się w roku zeszłym,  gdy rząd ksjiccia 
Kuzy po r az  pierwszy wystąpił  z ofiarowaniem pieniężnego wyn a­
grodzenia,  aby polrzebnem było dalsze umotywowanie  do p o w tó r ­
nego oświadczenia '/,e s t rony podpisanych,  Zc kośeioł  uważa wspo­
mniana p r o p oz yc ję  r ządu  księcia Kuzy jako największą zniewagę,  
k tóra j e s t  j e szcze bardz ie j  szyderską ,  j a k  sam laki z rabowanie 
miejsc świętych,  i ta nigdy nie mogłaby uzyskać zezwolenia pod­
pisanych.“

„Aby j edn ak  wspomnione złośliwe pogłoski  rozsze rzane  dla pa ­
ral iżowania skutków protoko łu  z 23.  maja b. r. nic zyskiwały z na ­
czenia,  podpisani poczytują sobie za powinność oświadczyć pow tór ­
nie w sposób uroczysty  wysokiej  Porcie i mocarstwom g w ar an t u ­
jącym,  Zc religijne przekonanie i p rzeświadczenie  o obowiązkach 
nie pozwala im w żadnym razie p rzys ta ć  na wywłaszczenie  kościoła 
i p rzy jąć  za to jakiekolwiek wy nagrodzenie ,  11 

Podpisani  mają zaszczyt  itd.
Konstantynopol  10. ( 2 2 . )  września  1864.
Podpi sano :  Sofronius,  pal rya rcha Kons tan tyno po l i t ańs k i : Jacoli 

Pat ryarcha Aleksandryj sk i :  l i ierot l ieus pat ryarcl ia  A nty oc h e ńs k i ;
Cyrillns pal rya rcha j e rozol imski ;  Cyri l lus Arcyb iskup  z g ó r y S i a a i :  
Nilos a rchimandrytn i opat  z góry Athos.

la f i'**
rjl i  I, s

* 1 liii l u n  tych w y p ad k ac h  zachodz i  p o d e j rzen ie  podpalenia  i wylmutona j  ż w i e j  
s p r a w ie  ś ledztw o k rym ina lne .

(K u rs  stenografi i  w  K ra k o w ie . )  , ,C zas“ donosi pod dniem 18. p a ź d z i e r ­
n ik a :  W c z o ra j  od b y ła  s ie  p i e r w s z a  l e k c j a  stenografi i  w u n iw e r s y t e c i e  t u t e j ­
szym — N a je i  n a u c z y c ie la  m ianow any  ( ro zp o rz ą d z e n ie m  e .  k. m in i s t e r s tw a  
% d. •>!. w r z e ś n i a  do I. 3 9 * 3 )  pan Jan  B a r a ń s k i ,  „fieyat tu te jsze j  e. k .  izby  
ol.ro ck o oko w r  i, b ę d z ie  w y k ła d a ł  te naukę w p on iedz ia łk i ,  środy i p ią tk i .  Z a  
k r a tk a m i  u n iw e rsy te tu  c z y ta l i ś m y :  że  p. B a ra ń s k i  w yk ładać  będz ie  w e d łu g  
sys tem n p. Bobina O l e w i ń s k i e g o ,  k tó ry  z a s to so w a ł  sys tem  G a b e l s b e r g e ra  da 
j e ż y k a  polskiego, a nadto, że  te w yk łady  p o b ie ra n e  być mogą za  w y n a g ro d z e ­
niem 1 z łr .  w. a. m ies ięczn ie ,  „  S p o d z ie w a ć  sie  na leży ,  że  tu te jsza  tplodzież 
u n iw e rsy te c k a  i szko lna  z e c h c e  k o r z y s t a ć  z tej  sp osobnośc i  w y u c z e n ia  sie 
sko ron isn ,  którego p o t r z e b a  c o ra z  w ięce j  uc z u w a ć  s ię  daj.*.

G o s p o d a r s t w o ,  p r s e e m y N l  i
19. paźdz ieruika.  ( Targ w iedeński na woli/.)

Na naszym przedwczorajs / .y m t a rgu  było 1329 wołów węg. ,  1615
galic.  i 1 J 2  krajowych.  £  tych sprzedano  na pot rzebę  miejscowa 
1956  sztuk,  na p r ow i n c j ę  JÓ01 szl. .  po za obrębem largu 9 sz t . t
nic sprzedano 141 s»t.  i płacono za 1 sz l1. ważącą od 440  do 630  U
po 102 zł. 50 c. do Ifijś zł . .za celu.  22 zł. 50 c, do 27 zł. w. a.

W iadomosci z zagranicy o handlu zbożowym . nie mają 
w Iy 111 roku żadnego znaczenia dla kraju naszego.  Feny  wszędzie 
s tosunkowo daleko są nizsze za granicą niż u nas w kraju,  o w y ­
wozie wiec zboża myśleć wcale nie można.

T ó ż  samo powiedzieć można o okowicie, k tóra  w Wiedniu 
t rzyma się ciągle po 44 do 45 centów za stopień i wiadro.  czvli 
po 8 8  do 90 centów za garniec  32" U.

lianie"-goę czerwona  płacono w Wr oc ław iu  po 12 do 10 
ta larów za ce tnar  cłu wy ,  wed ług  gatunku.  Dowozy były nader
szczupłe,  popy! dość ożywiony.

llzepuk  płacono po 185 do 221 srebrników'  za 150 funtów
wagi cło w ej : Hzepnik zimowi/ po 174 do 204 s r eb rn ików,  letni 
od 150 do 172 s reb rn ikó w za ISO lontów.

W miesiącu wrześniu wypalono w Gal i cj i  wschodniej  w 83 
gorze lniach  946.045" czyli 11.825  wiader  okowi ty  80" Tr.

Piwa wywarzono  w J 0 0  b rowa rac h  32 .712 wiader.
Cukrownia  w t łu m ac zu  nic była w ruchu w wrześniu  b. r.
W miesiącu wrześn iu  b ieżącego roku  wywarzono  w w arz e l ­

niach soli wschodnio-ga licyjski rh 60.050 ce tna rów sol i :  w roku 
p rzeszłym 50 ,397  ce tn a ró w :  w roku bieżącym więcej o 9659  c e ­
tnarów soli.

( P r z y k l ę k a c ie  w g r .  k a t  kośc ie le  ) N a jp r / .ew ie leb n ię js / .y  g r .  ka t .  \ .  
M e tropo l i ta  w y d a l  7, pow odu  zasz ły ch  n iepo ro zu m ień  co do k lęczen ia  podczas 
n''"zy św ię te j  do k a te c h e tó w  g im n a z ja ln y c h  o b rz ą d u  g r .  kat .  okó ln ik ,  w którym 
Powiada, że  k lęczen ie  j e s t lo  zw y cz a j  c h rz e ś c ia i i s k i .  p r z e k a z a n y  p r z e z  Chry -  
atus.i, ap os to łów  i p ie rw szy  eh  e h r z t ś c i a n ,  i z  chowy w a n y  t a k  n a  w sc h o d z ie  
1 oa z a ch o d z ie  ; że  p rz e to  j c - t t o  chw a lebny  zw y cz a j  n p r a w o w ie rn y c h ,  u k lęk ać  
Przed C hrys tusem  w n a jś w ię tsz y m  s a k ra m e n c ie  o ł t a rz a ,  k ied y  d z w o n ek  daje  
z nak św . l i tu rg i i ,  j a k  ró w n ie ż  przy  kom unii ,  i że  n a k o n ie c  ten z w y c z a j  od -  
" v n : i  w gr .  ka t .  k o śc ie le  s e u t rzy m u je  i p o w s z e c h n ie  ro z s z e rz o n y  j e s t  tnię-  
'kzy ludem, k tó ry  s łu s z n ie  mógłby sio zg o rsz y ć ,  je ź l ib y  chc iano  z a p ro w a d z a ć  
'v tym w z g lę d z ie  .jaką zm ianę .  D a le j  oz n a c z a  okólnik  chw ile ,  kiedy na leży  
Pk lękuąe ,  i z a le c a  w k ońcu  ka tech e to m  g im n a z ja ln y m  pod s u r o w ą  o d p o w ie -  
^Malnością, i z z a g ro ż e n ie m  usun ięc ia  od u r z ę d u  n au czy c ie ls k ieg o ,  ażeb y  pu- 
*^ug  ti go n au cza l i  m łodzież ,  j a k  n>a się  zac h o w y w a ć  p o d c z a s  św . l i tu rg i i ,  i 
**l‘by n iedozw ala l i  ż adnych  zmian w tym w zg lęd z ie .

(P o s e ł  k ra jo w y  Dr.  B ę tk o w sk i  f . )  Dowiadujemy się  z „ C zasu ,“ że  dok- 
*01' Nikodem B ę t k o w s k i ,  poseł na se jm  krajowy i c z ło n e k  R a d y  p a ń s tw a ,

^Jć dzisiaj
'■t. P o g rz e b  jego  ma się  od-P'Pai’1 dnia  19, b. 111. w W ie l i c z c e  w w ieku 1 at

( P o ż a ry . )  Na dniu  ćC. z. m. z g o rza ły  w W a i  k o  w i c a c h  w obwo-
sk ' ' Sainń ' ' r sk im , dw a  domy w ło śc ia ń sk ie  z w sz y s tk ie m i  b u dynkam i  g o s p o d a r -  

<!n,i i  z ca łym  plonem le g n ro c in y m .  S zk o d y  obliczono na > 3 (7  z l r .  w. a ,  
' J e ż y n a  p o ż a r u  n i e j e s t  w iadoma.

Maryni Ł  j  ś ć c u  w o bw odz ie  s ta n is ła w o w s k im  p ow s ta ł  p o ż a r  9. b.
'v r,ocy w s ta jn i  i z rae l i ty  Jar.!,la II. i zn is z c z y ł  ją .  S zk o d a  je s t  n iezn acz n a .

^ P ęć dni późn ie j  w s z c z ą ł  s ie  og ień  w  m ia s te c z k u  Ł y ś  ć c u , i z g o rz a ło  10
'niw, j g  budy n k ó w  g o s p o d a rs k ic h ,  sp rzę ty  domowe i g o s p o d a rs k ie  i zn a c z n a  

zb io rów  tego rocznych .  S z k o d a  w y n ie s ie  do !ft O.ut z ł r .  w . a. P rzy

«!>§<&CjŁBłft
K r a k ó w ,  20. października.  K rak, 7Ag. donosi :  l iadzcn 

nadworny  1 szef  e. k. komis j i  namieslniczej  p. .Hertel o t r zymał  ze 
względów zdrowia urlop na t r zy  miesiące,  i udał  się na t e raz  do 
Wiednia.  Pod uiebytność j ego będzie go zas lępywać  w u r zę d o w a­
niu radzeń nadworny lir. Canriani.

B e r l i n ,  19. października.  Jego Cesa rzew.  Mość Arcyksiążę  
Leopold odjeżdża ju t ro  wieczorem.  — Książa F ryde ryk  Karol  od je­
chał  wczoraj  napowró t  do g łówne j  kwatery.

Prooinz. K orresp■ p i sze:  „Po  zawarc iu  pokoju mają być rząd 
i ad m in i s t r ac ja  Księstw,  k tóre tymczasowo p rzechodzą w pos iada ­
nie Aust ryi  i Prus ,  uregulowane,  u kwesfya nas tęps twa t ronu r o z ­
s t rzygnięta .  W  tym celu ma być zwołane zg romadzen ie  prawników,  
z łożone za porozumieniem się Prus,  Aus tryi  i związku.  Wieśc i  o 

I p rotegowaniu p r e t e n s j i  sukcesyjnych j ednego z ks i ążą t  zc s t rony 
S rządu pruskiego opierają się na domysłach lub na usi łowaniu sepa -  

r a tys tycznem,  od którego dalekie są Prusy.  Po t rzeba oczek iwać  wy­
roku prawnego ,  i dopiero po tum 7, należytem uwzględnieniem jego 
i powszechnych interesów l r as  i Niemiec,  powz>aść osta teczna 
uchwałę.  “

Stuatsunzeiger  przynosi nas tępujący  rozka z  król .  z 18. p aź ­
dziernika 1864:  „Chcę świetne dzieło przejścia do AIseu uczcić  
nadzwyczajnein uznaniem 1 ustanawiam na to znak pamiątki  dla 
wszys tkich oficerów i żołnierzy,  k tó rzy  przyczynil i  się do odn ie ­
sienia tego zwyc ięs twa / 1

K> •euzztg. ogłasza ot rzymaną jak powiada ?■ dobrego  źródła  
korespondencyę z Bruxeli,  podług której  miał Cesarz  Napoleon po­
wziąć znowu pian włoskiej konfederac j i .  Nowa k on f e d e ra c ja  s k ła ­
dałaby się z t r zech  części- z państwa kościelnego pod rządem P a ­
pieża,  z północnych i ś rodkowych Wło ch  pod ber ł em W i k to r a  
Emanuela,  i z Wło ch  południowych zapewnie z druga linią sa rdyń-  
ską.  Papież byłby prezydującym.

M ii h I h a u s o n , 1^- października,  łeb MM. Cesa rz  rosyjski  
z ma łżonką przybyl i  tu wczoraj ,  a dziś zrana  n godzinie 9tej  r u ­
szyli w dal szą podróż.

Pfzyjecfcali do Lwowa.
Dnia 20 , p a ź d z ie rn ik a .

Hotel G e o r g e : PB. B r .  Dunin  B o rk o w s k i  S ta n . ,  z Ubryitnw.i do lnego . — 
M a łeck i  K a je ta n ,  z S kom oroch  now y ch .  — Malinka T e o d o r ,  1  O t ło p ia ly n a .  

I lo te i  e u r o p e j s k i : P a p a r a  H en ry k ,  z / .ubow m es tów ,
Hotel angielski: Br- Konysko Stanisław, z biagoszyna. - Br, Re)«ky 

Dubnitz Ecknuhl, z Wilimową,



Wyjectali ze Lwowa.
D nia  20. p a ź d z ie r n ik a  

P P .  : J a n ick i  R., do Żóil .w i.  U d ry c k i  Ad , do W ie lk ich  mostów.

Spostrzeżenia ajeteoroiodczne w e Lwowie. 
/h iiu  2 0 . października.

P o ra

J ia ro m e t r  
w m ierze  

parys,  apro- 
wadzop.y <ło 
0° Reaum.

S top ień  
c iep ła  

w e d łu g  
Re', um.

S ta n  po- 
w ie l r z a  
w i l g o ­
tnego

K ie r u n e k  i 

w ia t ru

gila S tan

a tm osfe ry

j
7. goó.  z r a n a j 326.0  2 H- 4 2 81.1 po łudniow y sł . jasno
2. £ 0<1. po poł.  j 325 22 -- 1,1.0 65.1 w »
lO.ęod.wiocz .  j 3 24 .95 -+- 7 0 8 0  3 n n

rw  m J Ł  W

L w ó i v <  20. października.  (T r z e c i  w ystęp  gościnny p. Ja n a  
K rólikow skiego .)  Po raz  t r zeci  dopiero występowa!  wczoraj  wie­
czór  znakomity gość na scenie tutejszej ,  a publiczność nasza witała 
go już r adośnie j a ko  se rdecznego  zna jom eg o ;  tyle sobie w dwóch 
pierwszych wystąpieniach zjedna!  u nas powszechne j  sympatyi  i 
wdzięcznego uznania.  T e a t r  był  p rzep e łn iony ;  publ iczność zebra ła  
się w t ak  niezwykłej  l i czb ie ,  widocznie już nie z samej c i ekawo­
ści, j ak  wypadnie g ra  gościa  a r t y s t y ,  lecz w p r z e k on an iu , że now7e 
wystąpienie jego nowa dla niej będzie rozkoszą.  Nie zawiodła się 
t eż  w swoich oczekiwaniach .  Grano t r zy  sztuki  tego wieczora :  dwie 
komedye j c dno ak t ow e  „Doktora  Robin1, i „Było to pod W a g r a m 44, 
i monodramat  Syrokoml i  „N a t u r a  wilka wyciąga z la su44. W dwóch 
p ie rwszych wys tępował  p. J.  K r ó l i k o w s k i .  Kto me miał jeszcze 
sposobności  widzieć i podziwiać  celującą g rę jego w po tężnych 
cha rak te rac h  d r am a tu ,  ten widząc p. K r ó l i k o w s k i e g o  w roli 
G ar r ik a  w Doktorze Ro b in ie ,  r ę c z y łb y ,  że role tego rodzaju wy- 
ł ącznym są jćgo zawodem.  Ale kto poprzednio widział  g rę  jego 
w rolach t r a i eznyeh . tego zdumiewać musi wszechs t ronność  jego  
talentu.  Dawno już  niewidziano na scenie tutejszej  roli odegranej  
z lakiem wykończen iem,  z takim wdziękiem,  z taka swoboda pełną 
uroku,  j ak  role G a r n k a  pana K r ó l i k o w s k i e g o .  To leż publi­
czność cała zachwycona była tą g r ą  wyborną i niebyło końca okla­
skom pełnym zapału.  Piękna,  pełna uczucia gra  panny W e n  c l o ­

w n  ej  w roli Maryi niet raci ła wcale w obec roli Gar r ika .  W  d r u ­
giej komedyi  p. K r  ó 1 i k o w s k i j ako  inwalid Champein odniósł  z n o ­
wu palmę zwycięstwa,  t akże  i cha rak te rys tyczna  g ra  p. B i n k o ­
w s k i e g o  w roli W e rg eo ta  zas łużone odbierała oklaski .  Monodra-  
iiiat Syrokoml i  wygłos i ł  dosyć poprawnie  p. R a p a c k i  młody ota- 
len towany ar tysta.

D z i ś  t e a t r  po lski :  , .W e s i * 8 «  p r z y 7 I n f a m i a c h  czyli  w i e l k i  
s S i a r h , 44 opere tka  w 1 ak ie ;  poprzedzi  . . I 3 o , : o r  o j c a , 4, 
komedya w 2 aktach z f rancuzkiego.

Ju tro  t e a t r  n i e mi ec k i : „ D a s  t v a r  i c h , 44 opere tka  w 1 akc ie ;  
poprzedzi :  „ P i c  O c s l e r r e i e h e r  ś n  S c ! » ! e s n i g , “ n o ­
wy obraz  p i l ryotyezny w dwu ods łonach:  między t emi :  ..O cr* 
W e l H e r  a s as  SlSrcnLcia,  od e r :  D r e i  § « h i i i i n e k s t e r  a t iC  
e i i i i i a a i 44 obrazek w 1 akcie.

K u r s  l w o w s k i ,

D i:5.= 21) p a ź d z ie rn ik a

D ukat  h o le n d e rsk i  . . ,
Ollliilt Ct';N<l«'Skl * , «
P ó ł im p e ry a ł  z ł .  r o sy jsk i  . . . . .  
R ube l  s r e b r n y  ro sy jsk i  . .

„ p a p ie ro w y  ro s y j s k i  .
T a l a r  p ru s k i  . ♦ ...................................
P o lsk i  Kurant i p ięc ioz ło tów ka  . . 
Ga.icyj. listy zastawne w. a. /.a 100 /A. j

,, „ „ t;. k. 100 7.i. ?
G a li ryj s k i e o b iiga ey e ; n d nu n i /.a c yj nr > 
5% Pożyczka naród.; w a . . . [ 
A k cy e gr.I, ko;, ż el aj*. . Maro i a /. j ud w tk a  1

w il. ftunłr.

g o tó w k ą Iowa rem

bez
kuponów

e. 1 zł. r .
A 46 5 52
5 0 5 55
i) 51 9 65
1 80 5 81
J 47 1 49
‘ 74 1 76

73 35 74 10
77 01 77 78
73 33 7 4 08
78 03 78 78

2 36 50 238 50

Telegrafowany kurs wieibński.
D«*a 20. p a ź d z ie rn ik a z ł r . k r

5 %  Ket; l i k i ........................  . . . 69 85
5 %  pożj c/Am  n a ro d o w a  . . . 78 60
Losy 7. r o k u  . .............................. 91 95
A keye h \nk:i  w ie d e ń  ,kie^ . . . 77?

« „ Uredy*i;»ve^o . . .  . 177 70
L ondyn , ii) funtów v),!div;iu(j\v 117 tu
S re b ro « - , . ♦ , , i : 6 1 0
D u k a t  p l jedyńezy  . . . 5 56

li nrs g* i*‘8t5y w ie d e ń s k ie j .
L e i  1S p a ź d z ie rn ik a .

£ .  E  t r - f  I "  LI (5'.a 100 z ł . )
A. 11 1) - 1 w a. pien. towar-

W a u s t r .  u  a!, po 5 Oj 66 20 6 6 .3 0
,, i-ry. ! upoi ów

z w r o tn y  ;ki ó % 97 25 97.56
7. p o ż y c z k i  n a ró d . z proc .

ud 8fye-/,:r?ł do !ipf*a po 5 % 7 8 -4 0 78 6»
od KwieV «io paźrf. po 5 % 78 40 78 60

Pozy c z k a  v* s r d n r z U M
r o k u  zwi Lii.a wii y latfici)

QO 8 7 —
7. r .  1851 ■<•!'. L. x ■. 41 0/1' 1 •> /o — —

.‘tlilii po r %  . > . • 69 80 /<>.-
M eta l ik i  •; j i ru r .  od hiaja do

Iiatopadn | 0 5 . 69.70 10 -
dflG. )•(’ V  a .% I.S 40 1 2 6C
dfto .  .. '*% . 55 .25 55 7
«:Ho. :< % 4 1.50 1 t? —
dtto .  .. 2% 34 60 : 6. -
dfto. i % 13.60 14

Pr/ .cz .  do u \ ! / r, :Sdfl
ca łe  iOr-y . 0 _ i 2 5:

i ' r z e z .  do n yi. t
p ia t a  ł*/.cvć Icków . 14 7 r o 148 -

rrz.^7. ilo j l /  r. 1S54 8 1 .50 8 8 . -
I r z o z .  i!o v. > 1. /. r ls(M)

po 4*a ><>■/.!. 92  50. 92 36
P r z e z ,  do  ̂ vi. j. r ’ 'iUi

no Mi<? /.!. . . f 4 CO 1 4 86
Pożyczka  7. r .  ! 8 ł i ^ ( z p r e -

litią) po 1 0  A v . . . . 84 20 84.46
( «iuo pł) 17.5*1 18.

W yło.**. t* ł* *.. da w n. | ' 0 ń % 64 50 65.5 0

łliłl l̂l j.ił r.\, . < r
4. 4 %

l l : ' 0
54 511

67 .— 
5 5 . -

- ^ 4s. .~ 4 8.5 c
Lrze? . (I•' ,9,... - 11. I m l

' , ' 1 °4 f f
‘ 2* u- 4 U -  _z | i im . v- I ■1 > ( ,. •:% 4 i . _  4<;._

77 -i o'i
dl.o. r ’ 1-5 0

/ a cno w,'-.
!:%  0;;.—. G0.SO

I ' -  t. r a j  ii w k o r o n n y c h .
■ i . po — so.rw

86.50 89.B0 
92 — 93.—
93. — 94.--

■ S /. / n ' / e j  A
h  ( v. jż.  A...-:

'
1 Sal-, i mg-

. < j! f /„ : .
Z . s >r j 1
£  * j1 8 >zię)ik)i .

■Jf «  1 r 1; i-yi .S- 0  V‘ 'łyrnlii

, . 89.-
. 6 9 . -

510.- 
89 .£0

c: c r‘ L, O

pien.
Ki.r. , Krftiin i V. j!> 8 7 . — 
\ \  f e- ier . . . . 1 3  —
H anatu  Tein  . . 70 .55  
K roacy i  i S ław o n i i  73 —
G a l i c y ! ...................7 3 —
S iedm iogrodu  6 9 .—
B u k o w in a  . C8.75

Z k lau zu lą  wylos. w r .  1867 71 -
Ban. t T em csz . 68 .50

tow ar
88.50
73 70 
70.75
74  — 
7 3 7 5 
69.73 
09 50 
71 £0 
6 9 .—

Loinb. we n. poź. ■/. r 1859 95 .— 0 0 . -
/ po 5 % -----

jlług T jr Au 71 4% 57.— 57.50
77 :<V2% -* .— ~  .—

Dług Sale nrga< 1? 3 % 07.— 57.50

Dł«g
J r s ' /8% __ .A-

Kra 3: 71 ‘2% 28.25 2 8.75\
7* ł Vą % — — —

» . J S ( j 2!
Ro :>% z a 160 zł. 26 50 2; .50

es ^ 2% r 100 U 22.50 2 3 .-
łi *" (, % .. 100 11 20.— 20.50
71 % 100 18.—■ iH..w
.. 1 100 15.75 16.27

s . A,{-)<‘y e .

Be,i:h:; n a lo t7/, v o g n  . . . ‘
net.  kro.!. ii,;, h. niitn po
2 0 9  z ł .  w. a ........................

A i ż . - a n o t i . I o w .  ei -homl .
pii 500 z ł .....................................

I óiii.l oi. po 1000 ął. u., k. ! 
Cow . kolei żel.  papu!’,-, a po 
i <>6 >!. je. 8. czyli  EU' Ir. 

i oi Cez.  E lż b ie t )  pur.GO zł.
IC.CI1. k o n w ..................................

! u ł u d  - p ó ł n .  - r i e r r i .  I o l e i  
t o m .  po  2 0 0  z ł .  m .  k. . 

Kolei Ci ej  po siOOzł m .k .  
po ' 146  z ł .  ( 7 0 % )  w p ł a t y  

. o ł i i i i .  k o l e i  p ańs i . ,  lemh. 
w ic .  i c e n t ra l . -w  ła s k ie j  
k o l e i  ż e l .  po 2 6 0  ■/.!. w . a .

(Za sz luke .)  
5 7 3 . - ’ 7 / 4 . —

178 90 179.l t ;

ot 3. — 665 -  
8h 8 .— 1890 -

201 25 2 0 !  75

l.c6 — 7 30  56.

120____ 120 25

147 -  1 4 7 . -

cv.j !i 509 Ir. 
i f i i z ł  (91)%) . ' , [
«1. jfiai. i.uit . po 26‘Ossł.
I7 "Ol1,. ttliliW........................

k u i .  I r e f i / i , . T y n , .  1. c in is .
po 890 z 1  rn. k.................
Ilu il. cmiii. poŁOOzł.n,.k.

a d e j  Riwiehradtha po
500 zł. m. k...................

i',.fl'ej Auar.ig. - Ciepl.  po
zoo zł m. k . ...............

. oi. B e rn .  Roes.  z pierr.’- 
t zeństr, oni po SilO zł.
ir.ei.. l in w ...........................

238 -  246 — 

536 75 237.25

7 1<). — 71 5 .— 

2 4 0 —  245 -

1 9 5 ,   2 6 0 . . -

uared. 
a . k.

Odpowiedzialny Redaktoi '  -S,fiSrf&Pi/J' flfeEid^Esska,

pi en .  i j s l
Kot. G rac .  - Koli. i Totv .  
g ó rn .  po 200 zł. w. a. . 149—  159 —

A u s lr .  Iow arz .  żegl .  par . 
po 500 zł. m. k .  . . . 44 7 .— 44 9 .— 

t. loyda  vc T ry e ś c i e  po
500 zł. io. Ł...................... 2 3 0 —  334.—

ftiostii !n:.c. w R eszc ie  po
500 zł. ni. k ....................... :j6,7.—  3 6 8 .—

T o w .  młyna p a r .  w \*,'ied.
po óiMizł. w .  a ...................44;!.  4 5 0 .—

P o w sz .  c.ustr. Tow7. gaz. 
po 290 zł. w. a. . . .  27i>.— 275—  

B p r z jw i ! .  c z e s k a  koiej  z a ­
chodnia po 200 z ł .  w. a. 159 50 1 6 ) .—  

B a n k u  ang io -au s l ry  a ik ie g o  
l a 2 t,o •■Ir. (29  It. s l e r . j
z w p ła t ą  39 7 . . . 7g   ; 9, ..

L w o w sk o -  czern i  o iv. kolej  
po 800 zł. iv. » s rc l i r ze  
(20 1'. s ) t. w p ła tą  2a%  . 43—  49—

4-. E . i z ty  z . n s i j i i c  t : e .
(/„a llio z l . )

„ , Stel . z r. 186? po5% — — —Ddł.itU ; r ,11 - _
t» !e i . . .  18o7 po o % 102.50 103 — 
p r z e z n a c z o n e  do 
Ins. pi, 5 % . . 95 .40  93 79

B anku  j ca  12 ni. 5 %  . — .— _  —
naród ,  i p r z e z n .  do loso- 
w w. u. / wafiia ~',p. . . S9 . -  »9 2ó
Gal. ri ow ■ kred .  w w. u,
!■“ 4%  . . .  7 4 . -  Vó. •

U og ie r .  T o w a r ,  z iem skie  
po ń / ' „ .................... 8 ( .2 5  85.75

S.. ( t ł i l i £ a c j «  a>. p r a w f K i  
p-itfrv»’n * r ń f i vs a .

P o łc i  E lż b ie ty  po ó%  za
106 zł .  ni. k. , , , . 9p ,   —
delto  ć" !l.o w s reb .  epr .  
za 106 zł. w. a. . . .  87.00 wg _

Kmis.  z r. 1662 za j on zł.
_wal.  auet............................... SI 60 82 50
T o w .  | t ; c ‘r .  kol. pań s tw a

r>0(i f r .................... 1 >5.— 1’ 5 50
ićol. Lo.-lih. w en .  po 500 Cr. 11 5 — 115.;,U
Kot. pół:.. po 100 zł.  r.i. k. 02 25 : 2 .7
Koi. pój7,. ;>o 100 zł. iv, a. 89.50 9 0 —
Kol. Glcg:,. po ls:o zj. m, k, ,  8:!. -,
Tow . i eg . p a r .  na Duii. 

z a  10;; zł. m. i>. . . , 0 5 .5 ,) !if,.ó(i
L loyda za  1«0 z ł .  . . ę 1   92
Uprzjrw. c z e s k a  ko!, zach .  

po 30(1 zl. w . a. (-,1 s r e ­
b r z e )  za  100 z ł .....................92 — U! 50

k ołud .  pdłn. kolej  kont. po

r .

Kolej gal . K aro la  L u d w ik a  
po 300 zl. w . a. (w  s r e b r z e )
[10 0 % za  UlO/.ł . . . .  97  80 98 .—

i , o s y .  ,
(za - z t u k e . )

Ins i .  k r e ! .  dla  " anditt  po 
109 z ł .  w. , . . .  1 2 . 5 0  125.7;

T o w . żeg .  par .  u* f)un. po 
106 zł. m. k. . . . . 83 50 8 4 .—

Poż. T r y e . p o  100 zt .  ni. i;. I <13.50 104 51 
r, v p« 50  zł. io. k. 4 7 —  48 .—

R ożyez.  m ias ta  Budy po
40 z l .  w. a ............................ 2 4 .— 24.?.t

.Esterhazego po 40 zł. 111. k. 9 7.
Salina 
Eailiego 
C ta rego  
S i .  Genois  
i t i n d i s c l i g r  
W aids to ina  
Keg!evicha 10 
F undacya  s/.pit. A re y k s ie -  

cia Budoifa . . . . .  i 11.

98.
*i 40  .. 77 99.5ii zo.
u M) „ ,, 24. — 24.5  1
75 40 „ 77 H  - 24.5:1
71 40 „ » 24/L4

afza 20 zł. *1 tŚ .2ń 18 75
20 17 16 25 1 (» /  '■>

12 75 13 i>

11.2

GVeUs3e.
( \ a  3 m ies iące .)

A m ste rdam  za 10:; zł .  hol.  — . —
A u g s b u rg  za  100 zl .  w .  , n. 98 .30  96.4 
B erl in  za 100 tal, . . . .  170 50 171 -
W ro c ław  /.a 100 tal . . .  ..    -
Erankturl za .0 0 zł. w. p .-n .  98.50 98 6
G enua  za  100 lir.  pieni. . — ,— __ -
H am burg  za  M-0 ,M. B. . . 67 40 8 /6
Lipsk za <00 tal. . . .  . — __
L iw u rn a  za 100 lir.  tosk .  45 90 4 <5.-'
l . i i i jS n  za  1 0  II. sa l .  . 116 50 l i 6 ‘>
i.ugc.an za  100 Ir, , . . ^  __ ̂
M edyolaa  za  lOO l i r .  w ł  45. — 44 -
MArsylła za 100 Cr. . . .  ąr, _  4 6 . 1

c/ t ryż  zą  100 Cr. . . . .  40 10 49 1
B raga  za  ioO zł.  w. a. . — ,  ___
T ry e s t  za  100 zł. w. a  __
W e n e c j  a z« 10-Oił, w. a  ________^  -

(31 dni po ok azan iu .)

B u k a r e s z t  za  100 u i a - 1. w oł .   . — — 77
K ons tantynopol zk 101) p ias l .  lur. — • '

!ć l/E*— | .

Dukały  ces. men. . 
dtto. p e łne j  wagi

K o r o n a ....................
ł t r a r k ó w k a  . , 
Bosy jsk i  i i n p e r ja ł  . 
T a l a r  zw ią z k o w y  . 
S r e b ro

5.53
5.53 

16.U)
9  38 
9 57 
1.74

6.5'’* 
i, 54 

16.1 ' 
9.54 
Q.6(ił
1

116.— 116.25
K urs  korony w e k, k a s a c h  I d z i .  i 06

galic. drukarni rządow ej.


